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DZIAŁ PRZEMYSŁOWY. 


Łódź, dnia 6/V 1892 r, 


x Onegdaj, drogą prywatną, nadeszła 
do Łodzi wiadomość z Petersburga, iż 
koncesya na budowę drogi żela- 
nej obwodowej w naszem mieście zo- 
stała ostatecznie zatwierdzoną. Koncesyę 
otrzymał prezes kolei fabryczno-lódzkiej, 
p. Jan, Bloch. Wiadomość powyższa wy- 
maga jeszcze potwierdzenia. 

x Towarzystwo akcyjne wyrobów ba- 
wełniaych Heinzel i Kunitzer wnio- 
sło podanie do władz odnośnych, 0 za- 
twierdzenie planu na budowę w posesyi 
fabrycznej we wsi Widzew pod Łodzią 
trzypiętrowego gmachu, w którym ma być 
urządzona nowa przędzalnia. 

x Na tutejszą stacyę towarową Ww osta- 
wich czasach nadchodzą bardzo duże 
transporty kartofli, wysyłane prze- 
ważnie ze stacyi Włocławek, Skutkiem te- 
go znacznego dowozu, ceny kartofli na tar- 
gach tutejszych nieco spadły. 

Drogi żeluzne. 

x Starszy inspektor kolei, inżynier 
Gorbunow, w tych dniach ma przybyć 
z Petersburga w celu zwiedzenia tutej- 
szych kolei. Zarządy kolejowe zawiadomio- 
no, że p. Gorbunow w nadchodzący czwar- 
tek wyjedzie z Warszawy do Iwangrodu, 
Kielc, Bzina, Koluszek i innych punktów 
na rewizyę. , 

x MWinisteryum komunikacyj, uważając 
w jmtktyce za niedogodną manipujacyę 
mzedstawiania przez zarządy dróg żelaz= 
nyel to decyzyi miuisteryam zmian wo- 
bótlub dostaw, objętych budżetem, 
postanowiła na przyszłość zezwolić dro- 
gom żelaznym robić pewne zmiany 24 
zgodą iuspekcyi, z warunkiem jednakże, 
że odpowiedzialność za niewypełnienie ro- 
bót, mających w danym wypadka wpływ na 
prawidłowość i bezpieczeństwo rucha, spo- 
czywać będzie na odpowiedzialności dyre- 
ktorów. 

x Kasa zjednoczenia kolei te- 
respolskiej ma byś w tych dniach zam- 
knięta, a jednocześuie rozpoczęta zostanie 
jej likwidacya. 

X „Birżewyja wiedomosti” donoszą, że 
do rozpatrzenia rządu wniesiono prośbę 
charkowskiego zjazdu przemysłowców gór- 
nieżych o obniżenin opłat przewo- 
towych za koks od stacyj kolei azow- 
skiej, ekaterynińskiej i donieckiej do War- 
mawy, Sosnowie i Dąbrowy i wogóle do 
wszystkich stacyj drogi żelaznej warszaw- 
sko-wiedeńskiej, do wymiarów, przy któ- 
rych koks iloniecki mógłby tam liczyć na 
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X Dla zbadania siły wzrok 
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(Dalszy ciąg — patrz Nr 99). 


Milek twierdził, że zwaryował do resz- 
ly i nawet nie chciał od niego pożyczać 
fiątek, Przychudł, zmizerniał, oczy tylko 
świeciły mu gorączkowemi blaskami. 

Wandzia zmieniła się jeszcze więcej. 
Z wesołego podlotka zrobiła się zamyślo- 
na, blada; nigdy nie mogła odrazu odpo- 
wiedzieć ua zadane jej pytanie, grywała 
tylko Szopena i co chwila tłakła coś lab 
Przewracała,., 

Na ten stan jej nie mogła nie zwrócić 
1Wagi pani Klotylda, od czasu do czasu 

wiedzająca Dachowskich. Miała nawet 
4 tem dłuższą rozmową z radcą, w której 
ilarala go się przekonać, że Wandzia ma 
i nice, że kuracyś jej koniecznie potrze- 

MR iże ona gotowa wziąć Wandę ze 
sobą gdzie do wód na lato, da Zakopane- 
60 lub Krynicy, 
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cyalistów kolejowych, umiejących 
czytać, wprowadzone będę tablice-specya|- 
ne, systemu Spellena, wzrok zaś nieumie- 
jących czytać badany będzie przy pomo- 
: cy szkieł kolorowych. Sila słuchu badana 
będzie za pomocą specyalnego zegara, 
Rezultaty badania zdolności rozpoznawa- 
nia koloru i siły sluchu sprawdzane będą 
za pomocą ogni kolorowych, tudzież świ- 
stów sygnałowych i trąbek. 

x Właściciele wił i letnich mieszkań 
w okolicy Otwocka wystąpili do za 
rzadu kolęi nadwiślańskiej z prośbą o przy- 
śpieszenie inauguracyi pociągów spacero- 
wych. 

Handel. 

x „St-Pelersburger Ztg.* donosi z do- 
brze, jak zapewnia, poinformowanego źró- 
dia, że zakaz wywozu. wszelkie- 
gozboża przed 1 (13) września r. b. 
cofbięty nie będzie, Wiadomość ta wywo- 
łala wielką, acz nieprzyjemną sensacyę w 
sferach handlowych i finansowych, a tym- 
czasem korespondent petersburski „War- 

jszawskiego dniewnika* nazywa to zwy- 
czajną „kaczką“ źle pojuformowauego ko- 
respendenta, gdyż, wedlug wszelkiego pra- 
wdopodobieństwa, wywóz owsa i kakury- 
dzy daleko prędzej dozwolony zostanie. 
Tak też donoszą telegramy dzienników z&- 
granicznych. 


x W departamencie handiu i rękodzieł | 


o wag byt przywilejów na własne 


wynalazki starają się: pp. SkarlUek-Rudzki | 


o trzyletni na motor parowy; Samowski o 


wyrób belek z materyalu opornego na | 


wpływy powietrza; Paszkowski na aparat 
kaaży bę do kontrolowania czasu rzy- 
bywających robotników; Doliwo-Dobrowo|- 


ski na udoskonalenie maszyn elektrycz- | 
nych; Rodziewicz na przyrząd niepozwała- | 


jący się zagłębiać statkom zbyt daleko; 


| 


Í 


Warszawg za rogatką wolską, olejarnię 
wprawianą w ruch przy pomocy motoru 
wietrznego. Maszyna została sprowa- 
dzoną z zagranicy. 

x Zarząd zakładów fabrycznych w Za- 
wiercia zawezwał dwóch warszawskich 
elektrotechników do opracowania koszto- 
rysu zaprowadzenia we wszystkich gma- 
chach fabrycznych oświetlenia ele- 
ktrycznego. Dotąd w przędzalniach i 
tkalniach ażyty iest do oświetlania gaz i 
nafta. Przy użycia aparatów «lektrycz- 
nych, opłata nsekuracyjna fabryki znacznie 
się obniży. 

x Pokilkoletniem zmniejszeniu się k o n- 
sumcyigazu w Warszawie do oświe- 
tłania na uzytek osób prywatnych, wsku- 
tek rozpowszechnienia się naftowych lamp 
błyskawicznych, obecnie konsumcya ta po- 
wróciła do pierwotnej normy. Okało roku 
1886-go ilość gazu, zużywanego przez 080- 
by prywatue, spadła do 200 milionów stóp 
sześciennych, potem wszakże zaczęła szyb- 
ko się podnosić i już w roku [888-:ym wy- 
potrzebowano 322,650,000 stóp sześcien- 
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CENA OGŁOSZEŃ. 

Za jodan wieraz potitom lub za Jugo 
wlojsos G kop., x nstępstwem wrazie 
szęściej powtarzających się mlbo wię: 
k»zych ogłoszeń odpowiedniego rabata 

Kskrologi: za każdy wiersz 10 ko? 

Rsklamy; zą każdy wiersz 12 kop, 


Stałe Z wiorszowe ogłoszenia AArw 
sowe po ra. 2 miesięczni. 


Od należności przewyższujących 10 
rubli ustępstwo dodątkowe ogólne 6 
prae. 


Oglorzenia przyjmowaue są: w Adminiatracyi „Dziennika* 
| oraz w biurze ogłoszeń Rajchmaua i Freudlera w Warszawie. 


Rokopisy nndexłane bes ss'rzeżeuia — nie będą swracane. 


skiego, d-ra Tadeusza Kowalskiego i $. p. 
Stanisława Zawadzkiego. Dla braku fun- 
duszów, wykonanie pomysłu, chociaż azna- 
nego za nader pożyteczny, musiano zarzu- 
cić, Obecnie zawiązuje się w Warszawie 
współka, celem otwarcia takiego biura, z 
szerokim zakresem działalności. 

X W Moskwie ma być otwarty oddział 
petersburskiego towarzystwa sadow- 
ników. 

Ubezpieczenia. 

x Towarzystwo ubezpieczeń „Ne w- 
York*, wedlug świeżo ogłoszonego sje- 
cyalnego sprawozdania z czynności w Ro- 
syi za r. 189l-szy, wykazuje straty rs. 
479,589 kop. 44. 

Wykształcenie przemysłowe. 

x W jesieni aa wyspie Wasiljewskiej 
otwarta będzie pierwsza w Petersbnrgu 
prywatna szkoła rzemieślnicza dla 
głuchoniemych, do której przyjmową- 
ne będą dzieci, które doszły do 12 lat 
wieku, za opłatę umiarkowaną. 

x W czerwcu roku bieżącego ma po- 
wstać pol Petersburgiem szkola ho do- 


nych, w r. 1889 ym 326 milionów, w roka | wli ptaków, dla kobiet, 


1890-ym 340 milionów, a w roka zeszłym 
około 350 milionów. Przeciętnie więc rocz- 
nie konsumcya wzrasta o jakieś 700,000 
stóp I teraz już nawet przewyższa ilość 
najwyższą, jaką konsumowano przed roz- 
powszechnieniem lamp błyskawicznych, gily 
notowano 320 milionów stóp sześciennych, 
sprzedanych osobom prywatnym. 

x W kampanii ubiegłej z roku 1991 na 
1892 było w ruchu na całej przestrzeni 
państwa 226 cukrowni. Dowieziona do 
nich w ciągu kampanii 26,608,113 berkow- 
ców baraków (30,542,204 w kampanii po- 
przedniej z roku 1890 na 1891). Przero- 
biono zaś w ciągu ostatniej kampanii 
26,255,612 berkoweów (30,199,018 w kam- 


Franciszkiewicz-Janowski v dziesięcioletni | panii poprzedniej). Wszystkie fabryki prze- 
na aluminat; Balakiewicz na sposób tele- | robiły średnio pa dobę.352,168 berkoweów 


fonowania po drutach 


telegraficznych. | buraków (338,891 berkowców w roku po- 


Ukończyły moe obowiązującą przywileje: pp | przednim): jedna fabryka przerobiła w 


Dembińskiego na mikrofon, Jerzmanowskie- | ciągu doby 
go na sposób wydzielania wodoru, Błażka | Wyprodukowano; 


średnio 1,576 berkowców. 
1,620,123 padów rafi- 


ua nową tablicę do pisania szkolnego, Gor- | nady (2,122,203 pudów w kampanii ze- 


baczewskiega na otwierający się dacl. 


szłorocznej), 15,342,555 pud. białej mączki 


X Z Rostowa donoszą, że, pomimo 6- | cukrowej (15,616,700 pud. w roku zeszłym), 
egz żeglugi, handel węglem dotąd |1,175,523 pad, cukru żółtego (3,040 pud. 


nie przybrał znaczniejszych rozmiarów; 
wysyłka węgla do portów Czarnego i Azow- 
skiego morza idzie bardzo opieszale; jak 
dotąd, wysyłają wegiel tylko ci kupcy, któ- 
rzy posiadają własne składy w wymienio- 
nych miejscowościach. 
Poczty i telegrafy. 

x W miasteczku ludura, powiatu gro- 

dłzieńskiego, otwario oddział poezto- 


wy. 
Przemysł. 
x Jeden z przedsiębierców buduje pod 


Pan radoa zaniepokoił się bardzo. 

Kochał on swoją malą dzieweczkę praw- 
dziwie i radby był jej nieba przychylić, 
I cóż był winien, ża nieba nie obdarzyły 
go większą przenikliwością?!... 

Mając jednak zwróconą uwagę przez 
panią Klotyldę, zaczął obserwować Waudę 
z sumiennością sądowego adyunkta i sam 
przyszedł do tego przekonania, że na ten 
niewytłomaczony stan dziewczęcia radzić 
coś trzeba. Ale że radca miał na wszyst- 
kie sprawy tego świata swoje wlasne spe- 
cyalne poglądy, więc kiedy Klotylda była 
pewna, że jej kuzyn szykuje dla córki co 
najmniej jakieś wielkie konsylinm, on ngj- 
spokojniej zawołał Wandzię do swego ga- 
biuetu i przybierając poważną minę stro- 
skanego ojca, podał do jej wiadomości, iż 
chciałby bardzo, aby jego córaś jutro po- 
szła do spowiedzi, że jest to dzień, w któ- 
rym jej nieboszczka matka także zawsze 
0 bywała tę religijną praktykę i jemu by- 
loby bardzo przyjemnie, gdyby Wandzia 
cheiałą wstępować w ślady swojej rodzi- 
cielki, 

Wauda przeciwko życzeniom ojca nie do 
powiedzenia nie miała, tembardziej, że, jak 
każda wychowanka zakonnic, spowiedź 


użnewała za bardzo przyjemne nrozmaice- 
Żal jej bylo, 


nie jej codziennego życia.. 


w roka zeszłym), 6627/, pudów syropa z 
rafinady (1,394 pud. w roku zeszłym) i 
3,038,318 pud. syropu czarnego (3,255,931 
pud. w kampanii poprzedniej). 

Rolnictwo i przemysi rolny. 

X Jeszcze w 1886 roka, byli wychowań- 
cy szkoły w Żabikowie zaprojektowali za- 
łożenie w Warszawie biara dla inte- 
resów rolniczych. Projekt ten został 
przez oddział warsząwskiego towarzystwa 
przemysła i handlu przedstawiony specyal- 
nej delegacyi, złożonej z pp. Ludwika Gór- 


że tego wieczora z Kurólem się nie zoba- 
czy, ale postanowiła ofiarować to za po- 
katę swoich grzeszków! 

Nazajutrz Wandzia, w towarzystwie 
piersistej Kasi, poszła do kościoła bernar- 
dynów i tam, wysluchawszy mszy jednej i 
drugiej, przystąpiła do konfesyonału. 

Ale tutaj spotkało ją to, czego najmniej 
się spodziewała, 

Prawda, ża i trafiła szczególnie! 

Spowiednik jej był to wysoki starzec o 
włosach srebrzystych, świeżej twarzy i 
oczach takich przenikliwych, marzących, 
dziwaych!.... 

Ten po kilku pytaniach kazał jej udać 
się do zakrystyi i tam poczekać na niego, 
gdyż chciał, aby słowa jego miały więcej 
charakter rady, niż duchownego napom- 
nienia, Wanda zmięszana odeszła od kon- 
fesyonalu i, sama nie wiedząc kiedy, sta- 
nęła przy zakratowanem okuie zakrystyi, 
przez które zaglądały zielone gałęzie drzew. 

Ksiądz nie dał na siebie dlugo czekać. 
Wziął ją za rękę i, głaszcząc po lśniących 
włosach, mówił. 

— Dziecko moje, żal mi ciebie, żal bar- 
dzo! Słuchaj, miłość to dar Boży, dar 
wielki, uczucie święte, któram On się ople- 


kuje, któremu bł awl, które podniósł | nieszęzęśliwa! — zawolala. 
j remu błogosł : 


do wgsókości sakramantu! Ale jest jeszcza 


Zjazdy. 

X W petersburskim oddziale towarzy- 
stwa popierania ruskiej marynarki haudlo- 
wej rozpatrywana jest kwestya zwołania 
zjazdu towarzystw parostatko- 
wych na wewnętrznych wodach Rosyi. 
Ivicyatorami zjazdu sę petersburscy wli- 
ściciele statków. 


Z MIASTA. 


—0) — 

Nabożeństwa majowe. Od wiedzieli w 
tutejszych kościołach Katalickich odpra= 
wiane są codziennie o godzinie 6-ej po po- 
łuduia nabożeństwa majowe, które trwać 
będą flo końca bieżącego miesiąca. Nabo- 
żelistwa powyższe ustanowione zostały kn 
czci Najświętszej Maryi Panny i z tego 
też powodu miesiąc maj nazwano „Miesią- 
cem Maryi.* 

Wizyta pasterska. J. E. biskup dyece- 
zyi kujawsko-kaliskiej, ks. Aleksander Be- 
reśuiewicz, przybył wczoraj do Karowie 
w powiecie łódzkim, gdzie wizytował miej- 
scowy kościół parafialny. Podczas swego 
pobytu w Karowicach, ks. biskup ndzielał 
błogosławieństwa i bierzmował zgroma- 
dzonych w kościele parafian. Dziś ks. 
biskap opuszcza Kurowica i udaje się do 
Rzgowa. JutroJ. E. udzielać będzie sakra- 
meuta bierzmowania w tamtejszym ko- 
Ściele parafialaym. 

Nowa umundurowanie. Z początkiem 
przyszłego roku szkolnego, uczniowie tu- 
tejszej szkoly Aleksaudrowskiej czterokla- 
sowej, otrzymają nowe, odmieuae od do- 
tychcząsowego, umundurowanie. 


miłość inna, uczucie złe, wymyślone przez 
szatana, ua zgubę duszy ludzkiej! Uczucie 
takie z serca wyrwać jak złe ziele, noga- 
mi zdeptać jak głowę węża trzeba! Ta- 
kie uczucie ty w sereu pielęgnujesz, dzie- 
weczko, a ja powiadam ci, wyrwij go, 
zdepcz, a stma ofiaruj się opiece Niebal... 

— Młoda jesteś, on mlody, nie należy- 
cie jeszcze (o siebie, lecz do rodziców 
waszych, a wy bez woli ich, bez wiedzy, 
czynicie sobie przyrzeczenia. Jutra wa” 
szego nie wiecie, a na lata przysięgi skla- 
dacie! Obraza to tylko boska i nic z te- 
go dobrego wyjść nia może. Czy sądzia, 
że, gdyby matka twoja żyła, pozwolilaby 
ci biegać nocami do pokoja obcego męż- 
czyzny? Czy ojciec twój pozwoliłby na to, 
gdyby wiedział? Korzystasz wiąc ze sla- 
bosci ojca twego, oszukujesz go. A w koń” 
cu kiedyś wszystko się wyda, gdyż praw- 
da zuwsze tryumfuje, jakiż to wstyd bg- 
dzie dla ciebie, jakiż przyklad dla rodzsń- 
stwa, jakież zmartwienie dla krewnychi!... 
i Wanda pikas. Łay, jak parły, stacza” 
y się po jej bladej twarzy na szyją, na 
ręce, na różowy stanik, ściągający Jej 


La AW! cók ja czynić mat, ja biedna, 
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ochotniczej, w poniedziałek zaś, d. 9-go b. | kę gotówkę, jaka była w domo. Wszystkich Świętych na Grzybowie | znacznie przewyższą sumę rs. 3% 
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waraystwa opieki nad zwierzętami, w duiu | "artości około 40 az „Warszawska rada miejska dobroczynno- Era siate, zale anin Iisty e = , 
wczorajszym kliku członków tegoż towa- = ści publicznej zadecydowała do czasu pro- | go lekarza i po urzędowem spisania 
ie dopełniło rewizyi targu cieląt. Z oza E o dzi.” jektowanego przekształcenia szpitala £.|toknła, zebrana limfa zbadaną zg stag, 
K czas rewizyi skonstatowano, że han- p Jana Bożego, otworzyć przy tymże | przez komisyę naukowo-lekarskg, y My 
arze, dowożący do Łodzi cielęta, obcho- >= szpitalu czasowy nowy oddział, do które- | mienić tu trzeba, że obecnie 1 
dzą się z niemi nielitościwie. Sporządzono Piotrków. [2° przyjmowane być mają obłąkane ko- |jimfy w całej Europie daje chwiejny 


prasó kilka protokółów i winnych wy-| Znana spr aga urzędnika kasy powia- biety, wyłącznie pochodzące z Warszawy. | cent przyjęć, z powoda nieodnawiąnia 
pociągnięto do odpowiedzialności. truszkiewicza, rozstrzygana byla w | ie zyskać płacę emerylalną po 20-tn la- | ostatni raz zaobserwowaną w Ni 
O rzeżbiarzu. Otrzymaliśmy list nastę- | gąjn 29-tym 2. m. przez piotękowski sąd tach w kwocie 75 rs. rocznie, lub za 0-|y, 1881, Fakt pojawienia się ihig 
w szpaltach „Dziennika łódzkiego“ pobież- nym nadużyć, jakich się dopuścił prz 120 rs. rocznie, wreszcie przy opłacie rs, | wielką doniosłość sanitarną, 
ną wzmiankę o młodym rzeźbiarza, p, Gli- | pejnieniu p sry ed sleżbo w rj, ae 2 na miesiąc emeryturę w sumie rs. 180| w niedzielę przedstawiciele kólonil fi 
wyrazić swój sąd o nim publicznie, gdyź h rs. 300 lu Pi `| składek, a jest artystą muzycznym, lub | Warszawę wicekonsula francuskiego, p. Melo * 
estem kompetentaym, æ zarazem świad- ETA O R 2 SERE tylko amatorem muzyki, może te warunki Wybudowana niedawno na skraju mi 
e e m „= | psów okazsła się niezupełnie odpowiadającą z 
paoe a robót w. mojej praco- | skazał go na po wszelkich praw | 7Y#twa wzajemnego wsparcia | przeznaczeniu, ponieważ duszenie zwierząt 
wai. Otóż p. Glicensztejn jest artystą w9- i i kore 1 ej i 
stanu i gą zesłanie do aresstanekich rot; > t, które istnieje od r. 1348 w War- pa Dog czy ich życia | 
czują się oryginalnością, a technika jest 3. |szawie, dotąd jednak niedość jest głośnem. | jniew e, jak zapewnia „Wany 
już wysoko posuniętą. Dzięki tema, p. Gli- > 3 wi technicznemu i bndowniezemu miejskiemit wi 
Daia 6 b od w peset w zebranie ogólne członków pomienionego to- | nie z delegatami towarzystwa opieki nad zwi 
dyach i wrodzonym zapale do sztuki, mo- nia 6-go b. m., o godzinie 11-stej zra- | warzystwa. Zaledwie jednak dwanaście o- > y i 
że stanąć niezadługo na pierwszorzędnem | na, w kościele św. Krzyża w Warszawie | sób wzięło udział w posiedzenia i prezes piir eagra O A rei 
którzy poznali się na jego talencie i bez- | MA J akubowskiego. Nieboszczyk był |rając sesyę, wyraził teź żal, iż członkowie | praskiego na założenie zawiązku zwierzyśą 
iuteresownie podkli ma rękę, w imienin wysoko wykształconym i wielce dobroczyn- | tak mało interesują się swoją instytucyą. | grono projektodawców odbyło naradę. ną której 
znania.— Ludomar Wasowski, artysta-rzeź- ks. Jakubowski był przed laty proboszczem | zuje się, iż z końcem roku 1891-go kapi- ape dasągła 5.200 kapo] Bo: z" 
W samotrzasku. Pan T., obywatel ty-| Baron Rechenberg, konsul gene-| większył się z czystego zyska w sumie rs. ji wybrać najwłaściwszą część dis przyszłago mei 
lejszy, sprowadził przed kilku tygodniami ralny niemiecki w Warszawie, rzeczywisty | 2,078 i ofiary p. Leopolda Kronenberga w rzytca; 3) dopiero po wykonaniu powyższych pazi 
tajny radca legacyjny, zmarł dnia 30 - go | samie rs. 1,000. Dochody w roku zeszłym | jakt wraz z podaniem do p. prezydenta, 
piwnicy. Obawiając się, iżby do piwnicy kwietnia w Berlinie, w 81 roka życia.| były następujące: z procentów od kapita- A 
nie weszli złodzieje, p. T. kazał drzwi o- ; B 
wie od r. 1862, zraza jako konsul pruski | rs. 384, od członków z nowej ustawy rs. id 
kiem. Onegdaj przed wieczorem p. T. ze-|% później niemiecki. 2,320, wpisowe od nowych członków rs.|* z z. Z do Moskwy, pod Orsz 
wedt sam do piwnicy, chcąc wybrać kilka | Komisya, ustanowiona przez zarząd war- kaze le uległ rozbiciu. Przyczy 
1,000, ogółem rs. 6,625 kop. 78. Wydatki: Fati i de pcz szyny przez niewyśle. 
ajożyć w towarzystwie kilku zaproszo-| wypracowała już projekt or ganizacyi|emerytury rs. 3,182 kop. 68, administra- waw oh apran Szczęśliwym tea- 
nych gości. Wszedłszy do piwnicy, za- |Wewnętrznej tej instytucyi, Według | cya rs. 364 kop. 80. dait przez plaat robotni Kolajowyj RUR 
» KUN 
whatrz nie daje się otworzyć, p. T. więc|się z 12 wydziałów, z tyluż prezesami i| pomiarów stadya i roboty przy sporządza- 4 n 
das pik ; 3 7 > z „| czeńistwo, zrzucił kożuch i dotąd nim w» 
wyjść nie mógł. Spostrzegłszy swoją nie- | wiceprezesami na czele. Oprócz dawnych | niu generalnego planu Warszawy, o chał, dopóki nie zwrócił uwagi masaji 
nie słyszał i p. T. zmuszony był pozosta- | jak: wydział kas groszowych, wydział czy- | kończenie oraz po powiększeniu składu Saai 3 - 

j - : rowie, odwdzięczając się przytomnemų 
wać w samotrzasku do dnia następnego, |telni bezpłatnych, wydział kasy pomocy | biura, szybko postępajņ. Po zupeinem robotnikowi, zebrali między sobą kilkadzie- 
zauważyła brak klnczy od piwnicy i do-|nich i przytułków dla wychodzących ze|nych na całem mieście, włącznie z przed- kosci 
myśliła się przyczyny nisobecności pana. | szpitalów, połączone z towarzystwem i i- | mieściami, wykończono również około sto | UASTOdĘ. 

x wielkim trudem otworzył i wypuścił p.|nadal dotychczasowy charakter autono- | miejscach okolicy wolskiej rozpoczęto w|  Policmajster m. Kijowa wniósł do ze 
T., silnie rozdrażnionego niemiłą przygodą. | miczny, ponieważ zorganizowane zostały | dalszym ciągu szczegółowe pomiary pose» rządu miasta (damy) wniosek o wzbre 
suwów rzemieślniczych pracował czeladnik | dzy i prezesem ich jest prezydent miasta. |do szczegółowego wymierzenia część Po-|usługi wa wszelkiego rodzaju piwiat. 
M. W ostatnich czasach czeladnik ten | Projekt wspomniany roztrząsany będzie na | wisla, wskazana na projektowane bulwa-| niach i podrzędnych jadłodajniach, które 
i błagała, by jej nie puszczał .. Minnie pła-; rzyć mu to, co mnie tak bardzo boli. Mo- | mnie należy, mój Morgan, który był jedj- 
kała również, jakkolwiek zupełnie dom oj-j że mi to ulży” A może też i obawy moje | ną myslą moją, odkąd tylko zapamiętać 
mogę... 
ła, Pani Gwendolina drżała przed Kathle- | cianym pokoiku. Ten jeden tylko z catego 
en, a Missy z Llewellynem niejedną długą | domu niezmieniony; zresztą, cały dom taki | myślą jego, bo on był już prawie doro- 
siym, gdy ja byłam dzieckiem jeszcze. 
` nie chcieli nataralnie żadnych wspomnień. 
Morgan sam był zatrwożony silniei drżał | Jednego wszakże stłumić nie mogli: odgło- | ja pa tego nie mogę powiedzieć Mor- 
ganowi... 


roczenia przeciwko ustawie towarzystwa | ty brzezińskiego, Aleksandra Pie- Kto chce za opłatą pół rubla miesięcz- | neracyi ospy ochronnej pierwotną ki w 
pajacy: „Szanowny Redaktorze! Czytając | okręgowy, który przyznał podsądnego win- | Płatą rs. | miesięcznie emeryturę w ilości | turalnej ospy krowiej we wsi ochy 
censztejnie, uważam sobie za obowiązek winnym roztrwonienia sum przewyższają- na rok, również po 20-tu latac: opłacania | dawali ucztę pożegnalną dla opu 
s 42 ta $ P 7 szawska kamers asfikeyjna do sàbi 
iem wykonywanych w Łodzi przez mło- | zbiegòstwo z miejsca urzędowania, sąd | S'4gu4Ć przez zapisanie się do towa- 
mi. O i I artystów muzyki, ich wdów i] mocy kwasu węglanego więcej im przyczynia 
różniającytu się. Kompozycye jego odzna- poprawczych na rok jeden i miesięcy sześć, 
dmiewnik*, p. i że. 
W niedzielę odbyło się właśnie doroczne it dle terroryzm n 
ceusztejn, przy dalszych akademickich stu- i : 
tami obejrzeć kamerę w celu poczynienią =a 
stanowisku. To też ludziom dobrej woli, | nastąpi odsłonięcie pomuika ś. p. ks. Ada- | komitetu, p. Leopold Kronenberg, Otwie- | anania u magistratu warszawskiego 
sztuki należą się wyrazy najwyższego u- | nym człowiekiem. Przypominamy, iż 6. p.|Z odczytanego sprawozdania za r. z. oka- | stanowego, co następuje: 1) postarać się, aby s 
biatz.” paralii łódzkiej, tał towarzystwa wynosił rs. 45,188, a po- f wiednim czasie; 2) obejrzeć dokładnie park p 
; 1 i jod. tów, opracować szczegółowy i wyimotywowany gy. 
znuczny transport wina, które umieścił w 
Baron Rechenberg urzędował w Warsza: |ły rs. 2717, od członków z dawnej ustawy w t a : 
kuć żelazem i opatrzyć je sztucznym zam- zeszłym tygodniu pociąg pocztowy 
204, ofiara p. Leopolda Kronenberga rs. 
butelek winą na kolacyę, którą zamierzał | szawskiego towarzystwa dobroczynności, 
trzasnął drzwi. Ponieważ zamek od we-|tego projektu, towarzystwo ma składać| Prowadzone od lat ośmiu przez biura dostrzeglszy grożące pociągowi nióbezpię 
uwagę, zaczął wolać, nikt jednak wołania | wydziałów, utworzone więc będą nowe, | becnie, po wyznaczenia fuodnsza na wy- sty, który: pociąg zdążył zatrzymać. Pik 
dopiero bowiem nazajutrz rano slużąca |dla literatów i t, d. Oddział kuchen ta- | wykończeniu stadyów ogólnę-tryugulacyj- siąt rubli i ofiarowali mu te pieniądza w 
Zawołnla ślusarza, który drzwi piwniczne |stniejące pod jego kontrolą, zatrzymają i | sekcyj planu. W tych dniach w kilka Kijów, 
Ucieczka. U jednego z tutejszych maj-|na mocy oddzielnego zatwierdzenia wła-|syj i domów, poczem pozostanie jeszcze|nienie utrzymywania żeńskiej 
ozyskał miłość majstrowej i w tych dniach, ' najbliższem posiedzeniu zarządu, a po przy- |ry. Wogóle, roboty prowadzone być ma-| stały się gniazd otajemnej demorali- 
Carmen Sylva. cowski i przebyte w nim chwile zapomnia- | przesadne?... Siedzę w moim dawnym, dzie- 
ZZL Ja, naturalnie, nie mogłam być jedyną 
D E F I C Y T rozmowę o Morganie i Winnie przeprowa- | teraz piękny, że tradno go poznać! Oboje 
* | dziła. Boże mój! Tak mi ciężko na sercu. Ak 
przed tem pierwszem spotkaniem, przed | su młotów. Na ten dźwięk, całe moje dzie- 


(Dolszy ciąg — pars Nr "97). wzrokiem Winnie, która odgadnie wszyst- | ciństwo staje mi w pamięci i widzę ma-| To tak wygląda, jakbym ja do niego 
— Robercie, gdybym ja mógł mieć two- | ko, jeżeli on dobrze nad sobą zapanować tkę przed sobą. Po raz pierwszy w życiu, | nie miała zaufania... 
je lekkie usposobienie! nie potrafi... zatęskniłam do niej. Ojciec długo bardzo| Rozumiem to dobrze, że nie powlanaa 


się jej obawiać, skoro jest żoną i 


— A gdybym ja mógł cię dobrze wy-|  Sądził jednak, że jest tak gruntownie | mnie mie widział, stanął też przedemną moj 
macochą. A jednak tak mi smatno! 


largać za uszy, ręczę, że czałbyś się szczę. | leczony, tak zakochany w swej czarają- | zdumiony i osłupiały i po chwili drżącemi 


śliwszy! cej narzeczonej, że wszystkie syreuy i czs- | ustami szepnął: „Kdleen!* Muszę więc bar- | mam uczynić, aby on tego nie spostrzegli! 
— Jeszcze raz powtarzam ci: uczyń to! |rownice nie zdołałyby go od niej ode- |dzo być do niej podobna. Lecz ja nie clicę | Martyn zaniepokoił się, ujrzawszy Mort- 
T obaj bracia, jak niegdyś dzieci, pobie- | rwać!... cierpieć tak, jak ona. Ja wszystko zawsze | gana tak wzburzonego, cicho z nim o czenń 


Najbardziej ze wszystkich troskał się | powiem mojemu Morganowi, skoro przez | rozmawiał, poczem Morgan dostał silnych 
zaczęli się mocować. Martyn, lecz troskę tę dla siebie zacho- | milczenie matki tyle nieszczęść spadło. | rumieńców i głęboka zmarszczka zarys 
Morgan był silniejszy i wyższy, za to | wał. Nie mógł pozwolić, aby Gladys choć- | Ciężko to jednak z tem wyjawieniem | wała się między jego brwiami... Udawae 
Robert z kocią iście zręcznością wywijał by na chwilę przypuszczała, iż Uny dotąd | wszystkiego. Jakże ja mu to mogłam powie- | łam, że patrzę na Katbleen, aby nie sądzi, 
się bratu, a przekonawszy się nareszcię, | nie zapomniał. Wiedział, jak to się dzieje | dzieć, jakim był, gdy Kathleev, moja ma- | iż go śledzę. ; 
że się stanie zwycięzcą, dał się wspaniało- |z tą pierwszą miłością i życzył Kathleen, cocha, chciałam powiedzieć,  wysiądała|  Niepodobna się też było i na nią nie 
myślule pokonać, ujrzawszy wystraszoną | aby zawsze była oddalona od Morgana o pn domem? Mój Boże! Jaka oną piękna! | patrzyć! Jest niezwykle piękna. Wstyd 
twarzyczką Winnie. setki mil! ak piękną nigdy jeszcze nie była. A jak |się to wyznać, ale często zaglądam do lü- 
(ała scena ta dodatnio wpłynęła na o-| Gladys była za to zupełnie spokojna. | wspaniale ubrana! Mój ojciec musiał się | stra od chwili jej przyjazdu. Nie robiłam 
toczenie; {Morgan rozweselił się, Winnie | Widziała przecież, że ukochany mąż nie- bardzo zbogacić. Wygląda jednak tak sta- | tego jeszcze nigdy w życiu! Jakie om 
ośmieliła ostatecznie, dzieci wydawały ra- | podzieluie do niej należał i nigdy nie wpa- | ro, posiwiał zupełnie i nie widać na nim | ma zgrabne ruchy, zupełnie jak kot, k të 
ilosne okrzyki, a Llewellyn nazwał Rober- | dto jej na myśl usunąć zazdrośnie portret |ani cienia szczęścia. Kathleen spojrzała na | oczy nieńawistne, jakie cudne sę pod 
ta wielkim znawcą ludzi. Uny. Tak utonęła w swojem szczęściu, że | mnie dobrze mi znanym wzrokiem, Z ta- | długiemi rzęsami! Cała jej twarz — W 
— Szkoda, że nie mogę tego bratu mo- | innemi oczyma, z innego punktu widzenia kim wzrokiem odrywała mnie niegdyś od |jak z kości słoniowej, czarne jej wy 
jemu odstąpić! — roześmiat się Robert, —|na wszystko patrzala. Gdyby dobrze swo- | fortepianu. Lecz czemu ten wzrok teraz? | długie są teraz i gęste. Taka się 
Jemu tego bardziej niż mnie potrzeba! jemu Martynowi zajrzała w głąb serca, | Cóż ja jej uczyniłam? Gdy podała rękę | przy niej niezgrabna wydajęl.. Ale 9% 
Jak dzielnie Robert przez cały czas wal- | gdzie wciąż Una mieszkała, zasmuciłaby | Morganowi, pochylił nisko głowę, a gdy | przecież zamężem i musi by szozęśiiWł 
czył ż sercem swojem, nikt tego, oprócz |5ię niewymownie i niepotrzebnie dręczyła, ją podniósł, blady był, jak płótno. A jego |z moim poczciwym, kochanym ojcem! 
matki, nie widział. Myślała ona ciągle o | bo przecież miłość męża dzieliła tylko z | śliczne oczy tak ponuro patrzały, jak wów- | Tylko ona śpi sama w prześlicznie t$ 
tym ukochanym zmarłym, który potrafił | wspomnieniem zmarłej siostry! czas, gdy ja byłam dzieckiem, a on taki | dzonym pokoju, a mój ojciec na dols, 
taki przykład dać dzieciom, artyn z ciężkiem sercem chodził od | smutny chodził! Nie chce mi dotąd powie- | gabinecie swoim i właściwie to oni U 
— Moje dzieci bardzo sią kochają—mó- | chorego do chorego i życzył Kathleen z dzieć przyczyny! nie są razem... Po co on się z nią 


gli na trawnik, chwycili się za ramiona i 


wila do Llewellyn'4, całego serca porządnego tyfusu lub ospy... | Obawiam się, że tę przyczynę odgadłam | Mój Morgan zawsze będzie prz 

— Tak, gorącą, silną, poświęcającą się| — Gdybym też był Uliq—myślał sobie— i czuję taki ból piekący w piersiach, jak- |a gdy będzie pracował, to ja j mysi 
miłością! i mógł jej jakie ziółko zadać!... gdyby mnie tam coś rwało się i paliło... | będę się skradać do niego, a jego gabinać 

Wóród radosuych uniesień i wesołości, Niedorzeczne to z mojej strony i wstydzę | musi być tem, czem gabinet naszego ako 
spadła wiadomość, która zaniepokoita XXVL się niemal pisać o tem, ale gdy zobaczy- | chanego ojca był dla całego domul Nie 
wszystkien i groziła, niby piorun przed łam mego Morgana tak bladym, dawne u- | będę taka, jak Kathleen dia ojca mojego 
burzy- > Z pamiętnika Winnie. czucie nienawiści dla Kathleen powróciło 

Vaughan pisał, że przyjadą oboja z to- z całą siłą! 


(D. LO m). 


I Nie wiedzieć nikomu, jak | Boże dobry, dopomóż mi, abym je mo- 
za dwa tygodnie I wezną na CZAS | „ pro Sl; zebow 0 p aa pokonaci Będą spokoj ym j o 


"do domu, póki narzeczony smu es dobrą i 
č Winnie pada do nóg pani Gwendolinia np szyne MAON, aby powie» | wdzięczną, niech tylko mój. Morgan do 


TOO A a e = AMH. 
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muj | zarazy, usuwaj się z pód kon 
oli policyjnej. Wszelkie kroki, p 


przez policyę przeciwko usiugują- 
w tych zakładach kobietom i utrzy- 
mijącym owe zakłady, nie prowadzą do 


o, gdyż nie usuwają złego, lecz ra- 
skłaniają do tem większego ukrywa- 

za się winnych, wobec czego zniesienie 
yłniby kobiecej staje się koniecznem i to 
temberdziej, że zakłady tego rodzaju mno- 
się beznstannie. „Kiewlanin”, zwraca- 
jąc uwagę na ten fakt, wyraża mniema- 
że i w innych większych miastach 
dzieje się nie lepiej i że równie energicz- 
pe zarządzenie przydałoby się w całem 


państwie. > 
Z CAŁEGO ŚWIATA, 


„*, Uniwersytet w Ferrarze, który vb- 
chodził pięćsetną rocznicę istnienia, zawdzięcza 
wstanie swoje murgrabiemu Albertowi V, z 
domn Este; odbył on w r. 1391 pielgrzymkę 


do Rzymu i przy tej okazyj otrzymał do Pa- | saci 


pieta Bonifacego IV-go przywilej na założenie 
wsechnicy, Dwór w Ferrarze był w XV-tym i 
iXVItym wieku jednem z ognisk kwitaącego 
tycja literackiego we Włoszech, m uniwersytet 
przyczynił się wiele do podniesienia sławy Fer- 

. Dość wymienić nazwiska Savonaroli i 
dosta, którzy obaj byli czynnymi przy tymże 
gmersytecie. Dzisiaj liczba studentów wszech- 
ty w Ferrarze nie wynosi nawet 200, 

s, 0 Bismarku. Gazety berlińskie podają 
siadomość, iż niebawem ma sią ukazać w dro- 
ku sensacyjne dzieło, zatytułowane: „Bismark 
s świetle prawdy". Oparte na licznych danych, 
dielo wzmiankowane zawierać ma zupelnie no- 
we materyały, dotyczące politycznej działalao- 
ści telnznego księcis. Rzecz cała napisann jest 
przez jednego z przeciwników systema bismar- 
kowskiego. 

4”, Jerzy V-ty. Syna księcis Walii, Jerze- 
go, który w przyszłości zasiądzie na tronie an- 
gielskim, juko Jerzy V, charakteryzuje jedao z 
pism angielskich w sposób następujący: Ks, Jerzy 
bytramsze, tak przy zabawie, jak przy pracy, bodź- 
am dla swego zmarłego brata, księcia Eddy, 
sarszego o półtora roku. Jeżeli wyjeźdtali ra- 
um na łowy, koń księcia Jerzego brał pierw- 
my płoty; gdy się kapali, młodszy brat naj- 
pierw wskakiwał do wody i za jego namową 
dopiero zabierał się i książę Eddy do skoku, 
Pod wieloma względami starszy książą szakał 
miy u młodszego, który oddany mu był ca- 
łem sercem, Książę Jerzy ma zdrowy rozsądek, 
myta dato, jest nieustannie czynny, punktual- 
m, obdarzony niepospolitym wrodzonym do- 
ripem, jest skromny, ma wygórowane poczu- 
de przyjąźni i nie posiada ani cienia dumy, 
Delikatny względem innych, chętny do nanki, 
slachętny i szczodry, sam dla siebie ma bar- 
dio malè potrzeby. 

s's Książę Oskar Bernadotte. Drugi syn 
króla Oskara II szwedzkiego, książę Oskar, 2 
powoda zaślubienia jednej z dam dworu, pan- 
ny Ebby Manek, utracił, jak wiadomo, prawo 
dà trony, oraz tytul jego królewskiej wysoko- 
ki, matrzymawszy jedynie tytuł księcia Berna- 
itto, którego jednakże żona jego używać nie 
ss prawa. Obecnie stryj księcia Oskara, wiel- 
li książę Adolf Nassauski, nadał młodej pacze 
itat hrabstwa wisborgskiego. Wisborgiem na- 
qua eig starożytny zamek, w pobliżu Wisły, 
m wyspie Gothland. 

* Złote wesele. Uroczysty obchód zło- 
Wro wesela duńskiej pary królewskiej, odbę- 
śię się według następującego programu: We 
*brek 24.g0 maja, para królewska. wraz z 
mlsckami rodziny przyjmie w pałacu Amalien- 
ig św. komunię i rozpocznie przyjmowanie 
Śrottcyj, które trwać będzie przez 25-ty i 
Wy maja, Ciało dyplomatyczne przyjmowane 
le 25-g0 maja po poładała; wieczorem od- 
Basie sig wielka biesiada galowa w pałacu 

iyana VII-go, We właściwym dnin uro- 
Aiki, 26-g0 maja, wszystkie stowarzyszenia 
w Kopenhadze wykouają rano sero: 

Mię m placu przed zamkiem Amalienburg. 

południem odbędzie sig nabożeństwo w 
isle zamku Christianburg, wobec całej ro- 
królewskiej; po poładnia— biesiada uro- 
u następcy tronu, m wieczorem galowe 
wienie w teatrze królewskim. D. 27-go 
Waldemsr z małżonką wydają wielką 
w t. zw. pałacu żółtym, m tak wieczo- 
duin tego, jak i następnego, przyjęcie w 

(hrystyans VII-go. Uroczystość uniwer- 
Mecka zapowiedziana na 28-my maja, a ro- 

królewska weźmie w niej udział, Zarząd 
iki czyni wielkie przygotowania do godne- 
Sbehodu niezwykłej uroczystości, 
ús Środek przeciw-wybuchowy. „Figa- 
Paryski podaje wiadomość, jakoby wyna- 
my został środek, zabezpieczający od skn- 
A wybuchu materyałów eksplodujących. Nie 
b bliższych szczegółów, utrzymuje, że po- 
owego wynalazko, któremu przypisuje 
doniosłość, polega na zastosowania 
Kady interferencyi. Wytwarza się około miojsc 
lonych taką kombinacyę ruchu fulietego, 
by, ograniczając, zarazem znosiła częścio- 
iozsierzalność gazów, powstających przy 
u. Wynalazek przedstawiony został ko- 
“N brochowej, a rząd francuski wydał podo- 

tokar, aby doświadczenia z zastosowaniem 


DZIENNIK ŁODZKI. 


szego warunku, wszystkie zbiory artystyczne zam. 


awłocznie 
prowadził ża! 


w którym matka zmarł 
spłat 


który sym jej zaci u hrabiego Mercy d'Argent 
w Parin p ee ir ijski zapomniał i tej 
„drobnostce*... 


+, Uparty rzeźbiarz. Przed paro miesią- 
cami jacyś ulicznicy utrącili nos marmarowemu po- 
m „ad swła Werońskiego w Weronie, Naturalnie, 
to Werona postanowiło posąg owąć wła- 
smym kosztem, nie przewidując byn: mniej, iż 
p ye po- 
między radą miejską a rzeźbiarzem eo Crista- 
nim, twórcą posągu, wywiążą się nieporozumienia, 
Siguor Uristani nznał za konieczne dorobić uszko- 
dzonemu posągowi eałą nową głowę i żądał za to 
tysiąc lirów. Oszczędny urząd miejski uważał za 
dostateczne dorobienie odtrąconego nosa, czemu u- 
arty artysta kategorycznie się sprzeciwia, twier- 
e, iż dorobiony nos najpierw słabo się trzyma, 
następnie zaś tego rodzaju sztukówanie nie jest 
godnem wielkiego artysty, Urząd miejaki zdecydo- 
wał DZSZ reperacyę innemu rzeźbiarzówi 
werońskiemu. Środek tem jednak nie rozstrzygnie 
zawiłej sprawy, żaden bowiem rzeźbiarz weroński 
nie zechciał jąć się reperncyj, gdyby zaś Tepe- 
racyę tę no zamiejscowema artyście, to si- 
guor Cristani zdecydowany jest siłą zaprotestować 
przeciwko sparody owaniu swego nreydzieła, 


TEATR i MUZYKA, 

$ Podobno p. Karol Kopczewski, b. dy- 
rektor teatra łódzkiego, organizuje nowe 
towarzystwo dramatyczne, która ma roz- 
począć swoją działalność w Lublinie. Wo- 
bec tej pogłoski, poprzednia wiadomość o 
projekcie zaangażowania p. Kopczewskie- 
go do teatru warszawskiego, okazuje się 
mylną. 

$ Grono adeptów sztuki, którzy już u- 
kończyli warszawską szkolę dramatyczoą 
przy towarzystwie muzycznem, zamierza 
w końcu bieżącego miesiąca wyjechać na 
prowincyę, w celu dania szeregu przedstą- 
wień teatralnych. W projekcie objęte są 
większe miasta, jak: Lublin, Radom, Piotr- 
ków, Kielce i t. d. Dyrekcyę nad nową 
tą drużyną objął b. artysta i reżyser tea- 
trów warszawskich, p. Uhodźko. 

$ Przedstawienia różnych towarzystw 
dramatycznych na wystawie teatralnej w 
Wiedniu, odbywać się będą, jak następn= 
je: Od d. 7-go b. m. do 14-go „Deutsches 
Theater" z Berlina; od 24-go do 31-go 
„Qomćdie Française"; od I-go do 8-go 
czerwca teatr czeski, opery:  Gzajkowskie- 
go, Smetany i Dworaka; od 9-go do 17-go 
czerwca towarzystwo francnskie Rejane; 
od 18-go czerwca do 1-go lipca teatr ham- 
burski Polini'ego, słynna „Tragedya czło- 
wieka" Madacha; od 1-go do 14-go li- 
pca balet wystawowy „Donau nixe* Bour- 
goin'a, „Meissener Porzellan* Gollinelii'ego, 
„Guttenberg'* Weber'a; od 15-go do 24-go 
lipca teatr naturalistyczny Reicher'a; od 
20-g0 do 29-go lipca występy gościnne 
sławnego Jankermanna; od 30-go lipca do 
14-go sierpnia „Andreas Hofer“, jako gość 
Brixlegger; od 15-go do 24-go sierpnia o- 
peretki paryskie, towarzystwo pani Gra- 
nier; od 24-go do 31-go sierpnia węgier- 
ski teatr narodowy i balet; od 1-go do 
4-go września teatr polski z Warszawy; 
od 5-go do 15-go września „Deutsches 
volkstheater“, Daudet'a „Arlósiemme*; od 
15-go do 30-go września włoska opera; od 
1-go do 9-go października cykl operetek 
w porządku historycznym, teatr „An der 
Wien", Na przedstawienia te ustanowiono 
trzy kategorye cen, zastosowane do tego, 
czy artyści, biorący w nich udział, zastrze- 


gli sobie 50%/,, 75%/,, czy 80%, dochodu. 
Artyści polscy otrzymywać będą połową 
dochodu bratto. 

PIŚMIENNICTWO. 


$ W najświeższym zeszycie „Kroniki ro- 
dzinnej” spotykamy artykuł p. t. „Tustynkt 
czy rozum”, gdzie autor omawia do dziś 
dnia niewyjaśnione zagadnienie, czy zdu- 
miewające nieraz dowody zmyślności zwie- 


owego „antyeksplozyta” czynione były jak naj- 
śpieszniej, a to ze względu na niezmierną do- 


ain, wraz z portretami przodków rodziny 


emy h 
s 


Dandet'a p. t. „Różą i Nina“. 

ż Naczeluą kartę 17-go numeru 
drowca* szpeci całkiem niewyraźnie odbi- 
ski.* 

* „Tygodnik mód i powieści” rozpoczął 
szereg pożytecznych artykułów p. Stefana 
Gębarskiego, tyczących się wychowania 
dzieci. Tego rodzaju artykuły powinny się 
jaknajczęściej pojawiać w czasopismach, 
przeznaczonych dla kobiet. 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 3 maja. (Ag. półn.), Komi- 
sya pod preżydencyą sekretarza stanu 
Abazy  roztrząsa pralke wywozu owsa 
tylko z Rygi, Rewla i Libawy. 

Petersburg, 3 maja. (Ag. póln.), Ogło- 
szone zostały czasowe przepisy o karach 
za wykrycie i utrzymywanie potajemnych 
szkół w krajach północno i południowo- 
zachodujm. 

Petersburg, 3 maja. (Ag. półn.). Ponie- 
waż na kolejach żelaznych niema jaż za- 
legających transportów, przeto pułkownik 
Wendrych rozkazem ministra komanikacyj 
został powołany do pełnienia dawnych 
swoich obowiązków starszego inspektora 
kolei żelaznych. Specyalnej opiece zarzą - 
dów kolejowych polecone zostało czuwania 
nad prawidlowem, pomyślnem i szybkiem 
przewożeniem dostarczonych ładunków. 
Minister wyraża podziękowanie pałkowni- 
kowi Wendrychowi za jego działalność, 
której rezultatem byla możliwość zanje- 
chania nadzwyczajnych środków, wywoła- 
nych nadzwyczajnemi okolicznościami ubie- 
głej zimy. 

Petersburg, 3 maja, (Ag. płn.) „Graż- 
danin" słyszał, że komitet ministrów roz- 
trząsa w dniu dzisiejszym projekt organi- 
zacyi przesiedlenia żydów ruskich do A- 
meryki, kosztem funduszu barona Hirscha. 

Kraków, 2 maja. Umarł feldmarszałek- 
porucznik Sembratowicz. 

Poznań, 2-go maja. Sejm prowincyonal- 
ny przyjął statut towarzystwa ubezpiecze- 
nia od ognia dla nieruchomości i projekt 
zabezpieczenia ruchomości w myśl wniosku 
wydziała prowincyonalnego. Na 43 obe- 
cnych posłów głosowało za wnioskiem 42, 
przeciw niemu jeden, dwóch posłów nie 
przybyło. 

Gdańsk, 2 maja. Program przyjęcia i po- 
bytu cesarza Wilhelma w Gdańsku został 
obecnie ułożony. Cesarz przybędzie d, 15 
maja wieczorem koleją do Gdańska, na 
dworzec przed bramą oliwską, skąd przez 
warsztaty okrętowe uda się na pokład ja- 
chtu swego „Hohenzollera", gdzie odbę- 
dzie się wieczerza w kole najbliższego o- 
toczenia. Dnia 16-go maja popłynie cesarz 
na Motlawie aż do bramy zielonej, przez 
którą nastąpi wjazd uroczysty. W Artus- 
hofie nastąpi przedstawienie reprezentan- 
tów miasta. Po obejrzeniu miasta, odbę- 
dzie się śuiadanie w kasynie pierwszego 
przybocznego pułku huzarów, po południu 
zaś uczta w gmachu stanów prowincyo- 
nalnych, dana przez prowincyę. Dnia 17-go 
przegląd wojska, poczem śniadanie u ko- 
menuderującego generała Lentze. Po potn- 
dniu przedsięweżmie cesarz chrzest nowe- 
go krzyżownika na warsztatach cesarskicli, 
poczem nastąpi obiad u naczelnego preze- 
Sa, Gosslera, Wieczorem iluminacya mia- 
sta. Dnia 18-go zrana udaje się cesarz, po 
obejrzenia robót przy przekopie na żuła- 
wach, do Tczewa, a stąd do Malborga, 

Berlin, 1 maja. Następcą ministra wojny 
ma zostać, według „Kreuzzeitung*, gene- 
rał Holleben, komendant pierwszej dywi- 
zyi gwardyi. 

Berlin, 1- maja.Obecnie znowu krąży po- 
głoska, że nowy wielki książę hesko-darm- 
sztadzki ma się zaręczyć z księżniczką 
Maryą edymburską i że kombinacya ta 
ma większe prawdopodobieństwo, aniżeli 
związek małżeński księżniczki z rumuń- 
skim następcą tronu. 

Berlin, 3 maja. Dzisiaj przed poladniem 
odbyło się posiedzenie rady ministrów, na 
którem projekt urządzenia nowej loteryi 
państwowej w celu przekształcenia placu 
przed zamkiem królewskim ostatecznie od- 
rzucono. 

Berlin, 3 maja. Niemiecki związek ey- 
klistów postanowił w dniu Wnlebowstąpie- 
nia Pańskiego urządzić „eorso” ne bicy- 
klach z Hamburga do sąsiedniego Frie- 
drichsruhe dla  uszczęśliwienia księcia 
r maj ln.) Ladność Sach- 

n, 4 maja. (Ag, p 
sen Koburg Gotha obchodziła dzisiaj uro- 


rząt są objawem właściwej jednostce zdol- 
ności rozumowania, czy też są właściwo- 
ścią gatanku, dziedziczną zdolnością speł- 
niania czynności, danemu gatankowi użyte- 


eh. 
T nik ilustrowany* podal w nu- 
merze Harara rysunek Aleksandra Gie- 
rymskiego „Zapatrzona” i kopię z prześli- 
cznego obrazu belgijskiego malarza, Alfre- 
da Stevensa, p. t. „Ranek w przystani*, 
W dodatku powieściowym ukazało się ido- 
kończenie interesującego romansų Alfonsa 


n We- 
ta kopia z obraza M. Alonzo „Magik chiń- 


2 


| 


3 maja. Na dzisiejszem posie- 
y depatowanych rady państwa 
minister sprawiedliwości, lir. Schoenborn, 
odpowiedział na interpelacyę deputowane» 
go Zallingera w sprawie świętokradztwą, 
popełnionego przez „Neue freie Presue” 
przez wydrukowanie wiersza niewłaściwe= 
go. Minister oświadcza, że oai i 
wiersz przeoczyłą, nie spodziewając się, 
aby poeta tej miary, co Wilbran 
ścił się takiej niewłaściwości. 
wytoczono, 

Budapeszt, i maja. Wyjazd ministrów 
do Wiednia odroczono, ponieważ konferen- 
cye wspólne trzech gabinetów, celem o- 
pracowania wniosków delegacyjnych, roze 
poczną się dopiero w połowie tygodnia, 

Paryż, 3 maja. (Ag. pln.) W Leodiam 
nastąpił nowy wybuch zą pomocą forsitu, 
a wielkie. 

Madryt, 2 maja. (Ag. półn,). Zebrania 
Paraan w Hiszpanii odbyly się spo- 

ojnie, 

Bern (w Szwajcaryi), 2 maja. (Ag. półn.). 
Obchód pierwszego maja w Szwajcaryj 
odbył się bez żadnego wypadku; z powo- 
du niepogody socyaliści w Zurychu odło- 
żyli obchód do pierwszej niedzieli pogo- 
dniejszej, 

Darmsztad, 2 maja, Królowa Wiktorya 
angielska zamierza dziś wieczorem udać 
się z powrotem do Angiii. 

Karlsruhe, 1 maja. Obeliodzono tu nro- 
czyście 40-letni jubileusz panowania wiel- 
kiego księcia badeńskiego. Cesarz wysto- 
sował doń pismo własnoręczne, 

Kopenhaga, 2 maja. (Ag. póln.). Wczo- 
raj kilka tysięcy socyalistów zebrało się 
na zgromadzenie, Porządku wszakże nie 


zakłócono. 

Londyn, 2 maja. (Ag, półn.). Wczoraj 
w Hydeparku odbył się wielki mityng ro- 
botników, zebrało się około trzech set ty- 
sięcy ludzi. Ustawiono szesnaście mównie; 
w rzędzie mówców znajdowali się francn- 


polacy, mężczyzni i 


dr dopa- 
ledztwa 


Ostatnie wiadomości handlowe. 


Warszawa, 3 maja. Waksle krół. term. ga: 
Berlin (3 d.) 46.821/,, 90, 95, TJ, 47.05 kup; Pon- 
dyu G m.) — — — — kup; Paryż (10 d) — — — 


kup; Wiedeń (8 d.) p. 
ilacyjne Królestwa a Se 98,40 żąd, 


Toku tej dnie 

roku (-ej amisyi —.— Kip; łakaż g 1 
ll-ej emisyi —. — kup; 5%, pożyczka wowastrzna se. 
tyi lej —— żąd., —— kup., takaż seryi Ill-ej 95.50 


ne daże 102,50 z 
101.90 żąd., 101.70, 80 k., 
Lit-ej seryj małe 101.90 żąd., 10170, 80 kup. V-ej 
seryi —— żąd. 


kup., 
seryi 102.50 żąd., —.— kup, Ilr-ej i 1ożz% 
iy IV. s Mii ig! pe 
seryi 101.60 + —— kup, j i 
żąd., —.— kup.; 5%, obligi miasta V 
duże 100.60 żąd. —.— kap; takież mała —, — 
s m kup; 5%, listy zastawne miasta Łodzi 
I seryi —— tyl, Il-ej seryi — — żąd., Liej se- 
ryi —--— żąd., -.— kup, IV-ej seryi —— iil, 
6*/, listy zastawne mistà ha 
jeż miasta Lablina 105,00 iyl, 
—— ip; Wy listy zastawne 
e —— żądj 5%, takiek krótkie 
Dyskowto: Horin 3%, leudga ŻĘ, 
Paryż Fha Wiedeń 4%, Paterskurę 547, War- 
lość kuponu x potrąceniem 5” itely ca<tawie 
siemskie 1728 wars. l r 11 422 Łada 26 H- 
sty likwilacy;io 1604 pokyczka prowiowa F 146.1, 
Ir 66.0 
Warsząwa, 3-70 maja. 


Tang ua plaan Witknwa 


ego: Pezenicn am, urd, —, paira | dora — — 
—, biala — —850 wyborowa 855—309 zyta 
wyborowe — — — śeduie 480—550, wwtliw= — 
-= —,Jęczmi6d Z | i» rząd, — — —, "wina 256 — 
349, gryku — — — ranpik Irtui —, simów, — 
— , rzepak “aps zi — — — groch piy — — 
— „ońkruwy — — — ivu — — — er kutan, 
kasza jaglańs — — —, olej czapaine 


lniany — — - mm wi, kartolo 235-330 za ko? 


z0. 
Pwwioziono pazenisy 800 Ayta śl, 
100, owsz 60, groetn polnoga — birey 
Warszawa, 3go maja, Ukowita, Iuri skład, 
zs wiadro 100% 11.23 braižo z potrat Da 1150 
5. tatto « potr Why 
ae = twe ta wiadra (06% 1144 
tto z po! 29, 42) netta bos gotrąc, ss 
Te: BAD bronto 3 polo i. AD al F pote. 


tyaemnla 


LICYTACYE 


t. b, na Komorze cainej w Waje 
się lidytacya uk sprzedąń wwaruw 
ródnego rodzaju od sumy 4,256 ra. 


2,500 ra. rocznie. 
Dnia 12 maja r. by w magistracie m. Kraszasią- 
NORZE EA ANA 
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OG -Ł o OSS ZOE Nb A 


U | Biuro Informacyjne przy Stowarzyszenia Wzajemnej Pomocy Sabjektów 
Haadlowych miasta Łodzi POSZUKUJE 


rutynowanego huchaltera-korespomdenta języki: polski i niemiecki 
na prowincyę. 897—1 


Student Uniwersytet 


Warszawskiego 
poszukuje lekcyj lub korepetycyj, 


Zawiadomienie. 
Niniejszem mam honor donieść, że reprezentacyę mej 


Speeyalnie język polski. — Oferty bi ź Pm AESF OO . 
w Admiuistracyi pod lit. Db. HA RZĄD fabryki tektury „TATAR* 


pod RAWĄ, 
dla Łodzi, Pabianic i Zgierza powierzyłem 


panu Romanowi Glück 


w Łodzi. lica Plotrkowska Nr. 8% 
i proszę łaskawe zamówienia na tekturę w arkuszach i kraja- 
ną do nawijania towara oslsyłać mi za Jego pośrednictwem. 
Warszawa, w kwietnia 1802 roku. 


a H. F. Scholize. 


Olga Finn 


otworzyła gabinet 


DENTYSTYCZNY 


leczy, plombuje i wstawia zęby 
sztuczne. Przyjmuje od 10—1 i od 
3—6 wieczór. Biednych leczy bez- 
płatnie, Piotrkowska, dom Epstei- 
na X 775 obok hotelu Victoria. 


Lódzkiego (hrześciańskiego Towarzystwa 
Dobroczynności, 

uzupełniając swoje ogłoszenie o terminie ogólnego zebrania. 
na dzień 6 maja (24 kwietnia) naznaczonego. podaje do łaskawej 
wiadomości Szanownych członków i dobrodziejów towarzystwa, że 
prawem przepisane pozwolenie J. E. gubernatora piotrkowskiego 
otrzymane zostało, skntkiem czego zarząd uprasza najusilniej wszyst- 
kich tych, którym dobro towarzystwa leży ha sercu, o łaskawe przy- 
DENTYSTA% bycie w dnia oznaczonym, 6 maja, o godzinie 5 po południu, do do- 
s ma zjednoczonych tkaczy, na ogólne zebranie, Porządek dzienny 
J. HA BERFELD w mowie będącego zebrania jest nastepujaąaċy: 1) sprawozdanie za rok 
«l. Piotrkowska X 59, dom Ś-rów Mine|1591: 2) wznowienie pełnomocnietw, udzielonych zarządowi na TY 
berg obok W-go Lorenza. Flombowanie.jzebraniu ogólnem; 3) przejrzenie i zatwierdzenie zmiau, które zarząd 
Sztuczne zęby. Operacye bez bólujw ustawie poczynić zamierza; 4) etat towarzystwa na rok następny 
KZ. pomocy tlenku azotu (gaz rozwese|1892: G) wybór dwóch osób do przedłużenia kontraktu najmu lokalu | kasenta, magazyniera, koutrołer 


ajtey). Aldia domu przytułku; 7) wybór trzech członków do komitetu rewizyj- at: sos z jozyowah Ea it p. z kaucyą rs. 500. Oferty w wimi- 
<m eg i jednego kandydata. 2 = nistracyi Dziennika pod sig, +K. K. 50. 


. F? . er. Vor. Tp: Cya. oówaninerz, Troj — — . (Sa 
Wiadomość dla rodzi- 24 Auphan 1892 roga oe 10 a- Proga Żelazna Fabryczne 
ców potrzebujących 


P cosu yrpa GyAeT* uponssexena Łódzka 
wysłać swe dzieci do 


nyóawsHaa UpOAAKA ABMKUMATO M 5 A 
uymecrsa nprasasexamaro Meline- podaje = rs opn plia a = 

Ciechocinka 
Osoba znana przyjmuje dzieci 


py Jluóepuemimy, C€OCTOANIATO MU8b|p4qz o godzinie 10 rawo, sp aa be 
meģexn, pAJAONBYWTUAFO CHTNA, I128-|dzie przez publiczną licytacyę 1 
TUpPOBANKNX* UOXCBŃYAAKOBŁ, €B-|Miodu płynnego wagi 1 pud. 25 f. pay 

izraelskie na staucyę, Prawdzi- 

wa macierzyńska opieka zape- 

wniona. Bliższa wiadomość na 


f „|była 20 marca (10 kwietnia) r. I m 
pelicuxt KEMPE A UDT. M ONBREN-|ę ram Wilno-Łódź X 2500, R- 

pensyi p. Heller, ul. Cegielnia- 

ua XÈ 46. 894—12 


OWBABIEHIE, łody człowiek, 

Cyxaeónufi Iipucras» Ilerpoxoa- żonaty, z powołania Ślusarz se 
craro Ospymsuaro Oyaa Pusapań | | chaniczny, posiadający język p- 
ByakeBuwy, «wrexbcTwyomiii B»|} ski i ruski, poszukuje posady = 


W dniu 30 kwietnia r. b. została otworzoną w Łodzi 
FILIA warszawskiej fabryki 


OBUWIA DAMSKIEGO I MĘZKIEGO 


Adolfa Piligcha 


w domu W-go Konsiadta, przy ulicy Piotrkowskiej 
i poleca Szanownej Publiczności znane z eleganckiego wykoń- 
czenia i trwałości wyroby swoje. 


Baro yaa TOprov» w 121 pyó. - 
lipoqsma 6yAeT% nponaBoXWTŁCA 300 sązni drzewa 

m aD nan me Anaa SOA M pszowsgo szozpowego | 300 
Top. II , 15 Amptaa 1892 r. sążmi drzewa pieńkowego Jest 
Pp mą ab YA T SPRZEDANIA w folwarku dar 


QCyaeónuii IIpuerasz aji ij godnica Złotna pol kolit 
8 


826—3 
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Letnie Mieszkania 


w Inowlodzu mi rzeką Pilicą 


Urocza miejscowość klimatyczna leśna, wśród lasów Luhocheń- 
skich położona o gofzinę statkiem parowym od stacyi Dr. Ż. Tw. 
Dąb. Tomaszów Rawski. Wedłag ostatniej opinii lekarskiej po- 
siada ona wszelkie warmki stacyi klimatycznej i zajmoje w Kró- 
lestwie jedno z miejsc najwydatniejszych pod względem zdrówo(- 
nym i nietylko jako miejsce letniego pobytu, ale jako uzdrowisko 
klimatyczne, respective sanatorium leśne. Posiada mieszkania 
umeblowane większe i mniejsze, stale przebywa lekarz, apteka, 
poczta prawie codzień, restauracya, sklep spożywczy, gimnastyka, 
kąpiele rzeczne. Salon letni, fortepian. 

NB. ES pree] ZE zai po Pilicy z początkiem 
czerwca r. b. od stacyi Tomaszów Rawski. Han amirah ~ M ików. OrA% 
Bliższe wiadomości w prospektach ilustrowanych i n właści- do zapisywania małoletnich robotników, or 


iel X 205- rzy ulicy Zielonej. 

ciela w Łodzi pod 65-A, przy ulicy Zielonej eh ico K S I Ą Z K I 

do zapisywania dowadów legilymacyjnyelt robo- 
(ników. 


 Szematy do zapisywania 
_ wypadków w fabryce, 


oraz wszelkie druki służące 


; ihs 


f i 7 AQINE 

Zgubiono paszport, ZAGINĘŁA 
wydany przez wójta gminy Szcze- karta pobytu, 
kociny, powiatu wieluńskiego, najwydaną z magistratu m. Łodzi, m 
imię Mordki Malicha Grosmana. ' |imię Hersza Horyna. x 
Łaskawy zualazea raczy takowy| łaskawy znalazca raczy złożąć 
łożyć w tutejszym magistracie, takową w magistracie buia 

895— — 


Stary Gostiny Dwor, Ne 28—30 B 


SAt 
Ai 


nabycia 


PORPISY 0 PRACY MAŁOLETNICH ROBOTNIKÓW 
Książki fabryczne 


POLK 5LA3TA16 ET ANOVA LA PEAY PRÉPARÉ PAR 


WLADIO Chiniste 4 


NOUVEAU 


LD-cR 

glu! 
Se vend dans toutes las pharmacies, final se 
que chez les parfumewrs et les drogulttes. “3 


Paris 40 rue de Cléry.  -% 


6 Lodz chez M, Lisiecka, J. Kłosowski, 
M. Spokorny, A. Szuajdey, Kułakowski 
ance, L. Fijnłkowski. 808—0 


Droga Zelazna Fabryczno- 
Łódzka 
Z powodu oświadczenia wysyłającego, 
B. Kawenoki, o zagnbienia dnplikata ti- 
atn frachtowego Łódź-Aleksandrowiec, za 
W 8359 s dnia 9 :21) grudnia 1801 rokn, 
Droga Żelazna Fabryszno-Łódzka podaje 
do wiadomości, że pomieniony duplikat li- 


«tn frachtowego uzuaje za zy, 
+3 


Lecznica dla zwierzat "y xzore: 


Byk 
X gs 
h eż 
4 
Mż 


4 Moscou chez W, Kraemer, 


KERETE 


$ < 


Mamy honor podać do wiadomości Sz. Panów Klientów, 
że Główną Reprezentacyę 


TOWARZYSTWA 


Żeglugi Morskiej „KASPIJ” 


na gubernię Piotrkowską, powierzyliśny domowi haudlowemu 


ADAM OSSER w Łodzi 


który znłiatwia wszelkie czynności w zakres towarzystwa welho- 
dzące i do którego prosimy się zwracać, 
Z nszanowaniem 


SSAC LEA 


eg 
FSYMTEYKSAŃ. 


RS 


anier raeng Sj be tee Żeglugi Morskiej ka i X dzi 

e jà r pay i udwele porady Towarzystwa lugi Mors iaspij w Niżnym Nowgorodzie. 

w każdym czacie. Brawidłowe i kzwało f Pesara n F. R. — ESA 
kacie koni, nl. Milsza M S21-a KM=3—1 6. A, Czubarow. 
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